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Biuro Redakcji „Dziennika Polskiego“, plac Marjacki 
liczba 6 1%. 

Pr edyłata wyursi we Lwowie rocznie 18 zł. — pół- 
rocznie 9 zł — kwartalnie 4 zł. 50 ct. miesięcznie 
1 a}, 50 ct, za przesyłkę də domu dopłaca 3'% 
2V ct. miesięczala j 

Z pr esyłką pocztową w państwia austrja kiem, rocznie 
24 zł — połrocznie 12 zł. — kwartalnie 6 zł. — 
miesięcznie ż zł. i | 

Z przesyłką pocztową za granicę do całych Niemiec rocznie 
50 marek — kwartalnie 13 ma:ek 40 sr. gr. — 
do Francji, Anglji, Włoch i Szwajcarji rocznie 
20 franków — kwartalnie x0 franków, 


Numer kosztuje 6 centów. 
Rękopisów Redakcja nie zwraca. 
Telefon Redakcji 171. 


We Lwowie Poniedziałek dnia 16. Listopada 1896. 
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Przedpłatę | ogłoszenia przyjmują we Lwowie 
edynie I wyłącznie: 


Biuro Administracji „Dziennika Polskiego“, plac Marjacki 
i 7 w domu pana Kiselki. 


l 
j ba 01 4 1 
We Wiedniu: pp. Haasenstein & V:gler, (Otto Maas), 
M. Dukes, H Schaler, A. Oppelik's Nachf., Rudolf 
Mosse i J. Danneberg: w Paryżu: C. Adam 38 
rue de Varenne. 
Ogłoszenia przyjmuje się za orłatą 10 centów od jednego 
wiersza drobnym drukiem (petit). 
Doniesienia o ślubach, zaręczynach i inne prywatne 
komunikaty pe kronice za jeden wiersz 50 et. 
Prywatne korespondencje A@ i nekrologja ZO centów 
od wiersza. 
i Drobne ogłoszenia 1t/, centa od wyrazu. Pomieszkania 


i sklepy po L ct. od wyrazu. 
Reklamy w rubryce Nadesłane 30 ct. od wiersza. 


wychodzi codziennie niewyłączająe niedziel i świąt o g.dzinie 8, rano. 


NARZ menmam mama WA 
p 


Wydawcy i właściciele: Dr. Kazimierz Ostaszewski-Barański I Mieczysław Schmitt. 


do podziału sukcesji, 
swoim w Macedonii 
w oczach Porty. 


e E : aby wystawić rodakom 
Z chwili bieżącej. pochlebną rekomendację 
Lwów 15. listopada. 


Prozydent rumuńskiego gabinetu, Dimi Jak telegramy doniosły, parlament niemiecki 


letniego ruchu ucichł, jeszcze tylko na placa, 
na którym ma się odbyć w przyszłym rokn wy- 
stawa, 
teatry niczem szczególnem publiczności nie wa- 
bią Na razie więc miaszkańcy Sztokholmu zaj 


robota idzie w rażavm tempie. Nawet 


niaszki, jedyne z tutejszych towarsystw, 
daje 
i istnieniu, 


mmm E | o / | me e 8 ||| ||| mmm 7 rzek 


Obiega pogłoska, że towarzystwo im. Mo- 
które 
od czasu do czasn znak o swem życia 
postanowiło zająć się urządzaniem 


zakupił dla nich bilety i wskazał okręt. Na okręrie 
tym przybyli do Marsylji. Ztąd mieli odpłynąć na 
pokładzie parowca „Italia“ do Parany. Okręt nie za- 
winął jednakże do wybrzeży brazylijskich, lecz po- 


kz 


> 


*ą wybitnych osobistości f / nt , Na ) h przedstawioń amatorskich. Myśl tę witamy z ra- | dążył wprost do Montevideo Tu wysadzono wy- 
zwi r SĄ SĄ x Ao towiewowanych co do | rozpoczął sesję powakacyjną. Istnieją słuszne mają się sporem dra Eckholma z inżynierem An- | dością. Może w ten sposób rozbudzi się w towa- | chodźców na ląd i powiedziano im, że „w kilku go- p- 
Kwestji = odnie — odezwał się także i oto, przewidywania, że sesja ta będzie burzliwą raz | drć'em o to, czy możliwem jest w balonie dostać | rzystwie stryjskiem jakiek życie i ruch, bo do- | dzinach mogą się dostać do Parany“. Konsul austrja- R 


z powodu interpelacyj o odkryciach hambur 
skich, powtóre z powoda kilku drażliwych kwe- 
styi, jakie wejdą pod obrady. Nasamprzód, jak 
wiadomo, parlament zajmie się draugiem czyta- 


co mnisi więcej zeznał przed swoim interioku: 
torem: Upadok obecnego stanu rzeczy w Turcji 
nie da się powstrzymać, lecz nie nastąpi znów 


e AARONA  ER, 


się do biegana północnego. 
zresztą charakter naukowo techniczny, z ciasnych 
ram gabinetu uczonych, przeniósł się na szpalty 
dzienników, a nawet na katedry odczytowe. Pu- 


Spór ten mający 


tąd jesteśmy tn pogrążeni w jakimś dziwnym 
śnie letargicznym choć towarzystw, czytelń, kół 
i kółek mamy może więcej, jak każde inne 


cki wyrobił «ls nich wolny przejazd do Parany. 
Źródła urzędowe zapewniają, iż od czasu zniesienia 
niewolnictwa, brazylijscy właściciele haciend chętnie 


postawie Rumani tamtejsi e 1 
wiary i niechęci u swych sąsiadów tureckich. 
Owóż mniemam, że Eiropa powinnaby oprzeć 
się na tyrz żywiole i wyzyskać go w tym kio- 


dobrem przedstawieniem poglądowem rozwoju 
i postępu tej sztuki. Zwłaszcza artykuł kapi- 
tana Głósta Flormana o jego wycieczce po La- 
ponji i o objektywąch fotograficznych jest bardzo 


cznych pomiędzy Rosją a Niemcami, że istotnie 
zgromadzi się w Barlinie komisja rosyjsko-nie- 
miecka, aby rozpatrzyć i usunąć trudności, po- 
wstałe w zakresie stosunków handlowo polity- 


Wschód słońca o godzinie 7. minut 16, 
godzinie 4. minut 14. 


Sajmik relacyjny. Dnia 12. b. m. odbył się 


zachód 0 


nowy Środek przeciwko nerwowemnu bolowi głowy 
poleca w ostatnim numerze berlińskiego klini- 
cznego tygodnika pewien lekarz barwnik anilinowy, 


a 


ie leży wcale w interesie | `. ? bz: i : : dm k miasto. używają galicyjskich emigrantów do robót niewol- = 
EEG i ina tego rodzaju owen- | Niem pri do K ard „o organizacji sądów i | bliczność więc biegnie tłumnie. Ostatecznie kwint- Onegdaj zaalarmowano miasto sygnałami vA a aiti £ a 
tualność przygotowane, więc używają wszelkich Baasa zam W ie 4 GE bieżące APW z per a jest to, że dr. Eokholm w | pożarnymi z „wiekyczki* magistrackiej. W oko- Z Poznania donoszą: Pani Jadwiga Mierswiú- 
środków, aby ją jak najdłażaj odwlec. Również ison SA 6 maj tat iTia "wf TTM o 5 A ni Age ab ań E T y pó nie weźmie, licy Olssynki widać było ogromną łanę. Paliło | ska, żona b. króla tenorów, Władysława Mierzwińskiego, = 
nieprsygotowanemi do objęcia przyszłej spuścizny | ARE i E, pak kaa in sed FR ry N ngren T h snadów Da razio | się w tartaku parowym braci Głroedlów. Wobec | wystąpi w Poznaniu z koncertem d 28. b. m. Nie gź 
rządów tureckich są ludy, zamieszkujące iTutoję | siku, a EA będzi 7 w M iee k Pe s I, hwita omało nie zasłoniły odważnego | nader licznie nagromadzonego drzewa w skła- | ulega wątpliwości, że pani M. będzie przyjęta przy- “3 
Dwa jeno mocarstwa wydają się poniekąd przy- Roca Ay Karle napa a bi RARE : enS eg p 2. oai inżyniera, | dach tartaku, pożar był groźnym szczególnie dla | chylnie i sympatycznie, chcćby ze względu na sławę % 
gotowanemi. W pierwszym rzędzie Anglija, która | | opnika. | y „oka A kiej Ligi zj pełne jego portretów i | przedmieścia „Marcinówka”. Wiatru jednak na | i popularność jej męża. — Walne zebranie akcjo- p: 
musi warować swoje stanowisko nad morzem NE oińdi (MORO o... s Et izy s an kwestj. Zresztą na szczęście nie było. Straży miejskiej i kolejowej | narjuszów spółki teatru poznańskiego odbyło się w si 
Śródziemnem, swoją pozycję w Egipcie i swoją sieć ch Ki PE ai Jacy 1 "oiii q 1 os c Eare rz om nie zbywa. RaZ udało się w krótkim d ść ezasie ogień zlokali- | Poznania d. bm, Aktywa i pasywa w r. z. wynosiły <= 
drogę do Indyj. Oprócz tego w kraju tym istnieją adhe í s do md s anie gotowy p zisi a> e Sh ho yra dra Eckho ma | zować. Z uznaniem należy podnieść, še baren | 648.652 marek. Subwencji rocznej teatr otrzymywał = 
rzeczywiste sympatje dla chrześcjan tureckich, cjelakich E i J seag- pe pT ak g PR ) a: . deja pięciu dokto Brunicki z Podhorzec, widząc ze wsi pożar | od towarzystwa akcyjnego „Bazar pcznański* 2000 
a ta część ludności W. Brytanji bynajmniej się a Sem o ma peti se, 3C i Jazze r a WB JI, Pas oficerów, aat R i E P w Stryja, natychmiast przybył sam ze sweją | marek i od spółki budowlanej „Pomoc“ 3000 marek, lu, 
z tem nie liczy, czy, sterownicy polityki na , kon- kila i EA doi y bH RW kich c yaka =r Jecen vki p jeden.. myśliwy M en kapitan wiejską strażą ochoiniczą. Ńtraż ta dobrze wy- | Pogląd na kilkonastoletnią dzialalność dyrektora Do- g 
tynencie wiedzą już, co właściwie stanie się | poj pę dot eh PE 1ej8 e a sc: ej kę te A = tem otrzymano listowne propo- | świczona, ma dobre przyrządy i nie mało przy- | browolskiego jest taki: Dano w 13 sezonach 1560 ws 
on oja. ! ski mh A ko SĄ sę Rej p adds o Ex zycje W ach ee A ? czyniła się do ugaszenia ognia. Spaliła się jedna | przedstawień. Wydatki w tym czasie dla sceny wy- = 
Drug em mocarstwem jest Rosja, która już s dnia à y d PMYE Ay Pr Ea A Kis a. wyższej znany tłumacz | wielka szopa. nosiły 637 598 marek. Deficyt w ilości 72.111 ma: = 
w Bułgarji pokazała, czego chce i dokąd zmie- ali: ra RLA AE % DGA PAŃ w 4 AR d Jans :e tat ode 0 > p laj Afisze „tymczasowe“ donoszą, że teatr stami- | rek pokryły subwencje „Bazaru”, nPomocy* i inne. 4 
rza... Celem jej jest panowanie nad morzem Boi J P po y pe Pl a Faust miang Mias t. „Lwardowsśi, | Ławowski w przejeździe przez Stryj, da tu kilka | Wydatki w każdorazowym sezonie wynosiły średnio a 
Śródziemnem i Adrjatyckiem i nad wszystkimi R ET EE dzić ad eż TE s. ~ re y uczony ten jest | pregdstawień. Na pierwsze przedstewienie wy- | 49.046 marek, dochody 43,499 m., tak, ża coroczna = 
lądami prawosławnej wiary. Lscz wśród ladno- oeda dnia 20 j mM ŻE Aj: HA Pi io pa Fedia nia ja ARRA prawie | prano znaną komedję „Jadzia wdową“. Spodnie- | subwencja na pokrycie deficytu wynosiła średnio £ 
ści chrześcjańskioj na Wsohodsie nie ma zgody, "fp Bilsak Kola kg = PM f. nia j DT "0 jasy is + 4 zę użo pracy po- | wać się należy, że publicsnośó przedstawienia te | 5547 m. Nowy dyrsktor teatru, p. Rygier otrzymuje [R 
gdyż różni się ona pomiędzy sobą zarówno pod Konnat ba, IRA AS ae E S dai ac e pos paa sig A Tz6CZ | jednego z najlepssych teatrów naszych licsnie | 6000 marek rocznej subwencji. Na miejsce dwóch ** 
względem rasy jak oświaty. Jedna część snosi wiadome od ź w Mazi o AN ! * ` Ber. : ti szych naszych arcydzieł, już tem sa- | gwiedzać bądzie, w każdym razie liezniej niż | zmarłych członków dyrekcji, Dobrowolskiego i Napo- p 
jarzmo tureckie z wielkiem zniecierpliwieniem 1 dami la do Op e RA HE nA staje się sympatycznym, że z tej | ostatnie wieczory operetkowe pp. Wiśniewzkiej | leona Urbanowskiego, wybrano pp. Benzelstjerna- © 
usiłuje bes przerwy zrznoić je z siebie i tam KBA Bis i e P =. A sk podł s R 5 rozy iteratnrę naszą wśród swych ziomków i Danielewskiego, gdzie niestety zawsze pustki Eogestroema i lekarza Krysiewicza, obu z Poznania. — = 
właśnie trwa ustawiczne podbąrzanie przew | pa mieli jadowe TR to ni iesaka że bo zs 208 . 3 ś , | były. Jeżeli ciągle popisywać się będsiery przed | Wybory do rady miejskiej w Poznaniu odbędą się w £ 
Tarcji. Widzi się to najlepiej w Macedonii, gdzie pa ppsa oraaa (4 TY ha Handke: Na półkach księgarskich ukazały się poezje | przyjeżdżającymi tu teatrami taką abstynencją, | d. 26. 27. i 28. bm. Miasto wybierać będzie we << 
wszystkie bandy rozbójnicze, co chwila się poja sio ? kanał g ai * md t So komośckii: dekadenckie młodego poety Gustawa Fródinga | to nikt do nas zawitać nie sechce. X. Y. Z. | wszystkich trzech klasach razem 17 radnych i to = 
wiające, przypisywać treoba ciągłym agitacjom. | „mą kilku kad. 27 kę R, em Na x ry a pt. „Siiak och Fliokar“, które nietylko nie zy- =m | częścią nowych na lat sześć, częścią też w uzupeł- 
Potłaką i rozproszą jedną, zjawiają się „natych- EOS hiftoria zo Saulem. Zai RE. l = A pk skały uznania, równego pierwszemu jego tomowi nieniu w miejsce tych, których mandat z jakichbądź 
miast na jej miejscu dwie nowe i tak idzie m GG: 4 A A l. am ro w w poezyj „Głaitt:r och Dragharmonika*, lecz wy- prayayi lib tel przex Amieró zofiśł Miranin. SJ 
dulce infinitum. ! 5 apo zy r AR palnie ywnego, | wołały nawet oburzenie w prasie swoją try- D. 7. bm., jako w półwiekową rocznicę śmierci Ka- 
Jedna tylko część ludności jest spokojną A > ię o no ka cja 4 o-socjalai pacc wialnością trości. Naprzykład : „Jam dół ze stra- K RON IK A. rola Marólgtowakiego, jednego "s Tajzazłułciaj( JJ 
i nie żywi nienawiści do Turków i Tarcji — he: i y j 3 y8 A własno sio: „osobne wionym w popiół węglom żądz, płonących w mo- ludzi W. Ks. Poznańskiego i wielkiego filantropa * 
a składa się głównie z Rumunów macedońskich. ł ET Re A BA A ej 2 eż 7. x jem łonie; ja wzniecam ogień alkoholem, gdy Djarjusz lwowski. s- oraz założyciela towarzystwa pomocy naukowej dla 
Lud to pilny i pracowity, wyposażony wiolu do- p y STARE 5 Zróz SCE, a E W » w się podniecam — łono płonie...“ A no, deka- Poniedsiałek 16. listopada. kształcącej się niezamożnej młodzieży, odbyło się 3 
brymi przymiotami jake składnik państwowy, ania i ikoaolido oe e AKA 5 dont... y - Teatr hr. Skarbka: „Łotrzyca*, komedja Kas. | uroczyste pabożeństwo żałobne w kościele sw. Woj- > 
Jest też żywiołem porządku i bezpieczeństwa włozduślattónńiciya OS Ostatni zeszyt czasopisma dla fotografów- Zalewskiego. Początek o godz. 7. wieczorem. ciecha w Poznaniu, w kiórego parafji urodził się i E 
i snakomicio mógłby przyczynić się do utrzyma; rA ieuisthe Allgemeine Zeitung obwiadcza R w pea ed a A ię ok a e = 
nia spokoja. Dzięki praoto O URRE e w sprawie tocsących się układów celno polity- eME mych i antątorakich, jakotot Kalendarz. Poniedziałek (16.): Otmara. — Środek na ból głowy. Z Berlina donoszą: Jako -$ 
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j a K k; E A l ak h lenowy, błękitoy, którego własność zabarwiania 
iaby teraźniejsze stosunki w Turcji na i Soy zajmujący, tem bardziej, że urozmaicony cha- | w Kolbuszowej sejmik relacyjny, na którym układał | 0 now ” AE 
A arów tory, skoro tej Turcji ani eznych i weterynary jno-policyjnych. rakterystycznymi widokami północnych szlaków | przed wyborcami poseł p. Stanisław  Jędrzejowicz Ronan sw Bey y RŃ R į 
chce, ani może wtrącić na poczekanin w prze- Wysłani +. i * T R Szwecji. Prace Flormana wystawione będą na | sprawozdanie ze swych czynności pozelskich. Zebra” go jako środka kojącego boleści. Podobno sra , 
pańć zguby. 4 pomocą tak pokojowego ludu mo- Mak ys <A paps a, biskup Kop pe E wystawie przyszłorocznej. nie zagaił hr. Tyszkiewicz, prezes rady powiatowej, wspomniany uśmierza boleści których rzy użyciu 
śna przecie wprowadzić reformy, gwarantujące |: AT pone i Już se E misji do Monelika = a powołany jednomyślnie na przewodniczącego udzie: | „„gnęgo innego środka usunąć nie śród N i 
bazpieozeństwo bodaj na jakiś czas! i składał już relację se swych czynności Laonowi lił głosu posłowi, który w jasnym i treściwym wy- 1 | ł a z 

W ten zak sposób zyskałaby Earopa na XIII Z ogłoszonego w Osservatore Romano refo- r, : ss wodzie przedstawił kolejno wszystkie załatwione gr F RA 8 w Ri: J e A Ji i 
omasie, aby módz popracować dla przyszłości, | rata Makaria wynika, ił Menelik przyrzekł wy: Z prowincji. sprawy ma ostatniej sesji sejmowej, oraz te reformy | kign ; powodu ciągłego bolu głowy dostala omr. p 
urządzić stosunki jasno i stanowczo, stworzyć | ° © Babe LE ih wzpgicć Tap ich jah- ustawowe, które w najbliższej kadencji przeprowa- R ad: i artu myc dod. 00. j 
niejako podstawę dla lat późniejszych. Czy pa | © ` -a ie tą a> RF Ta k y otrzy- Stryj 13. listopada. (Odczyt dra Holuba. — | dzone być mają. Po kilku interpelacjach i wyczer- waa Mite A E e ać: stajce +6 
nowanie tureckie utrzyma się wogóle — któż = a pE ù lond KD p a przyare” | Towarz im Moniuszki. — Pozar. — Teatr sta- | pujątych wyjaśnieniach ze strony posła, zgromadze- | > nowego środka. zupełnie się wyleczyła > i 
zdoła odpowiedzieć dziś na to? Tak czy owak, | tztował okręt holenderski „Uoelwyk wioząCy | nisławowski.) Zepowiadany od dłaższego czasu | nie na wniosek burmistrza zə Sokołowa p. Pod:ław- 8 pa $_ WI SO OŁ 


Ramnuja — kcńczył szef gabineta — interesuje 
się żywo przyszłym stanem rzeczy w Turcji, za- 
równo z powodu swego % nią sąsiedztwa i egsy- 


broń i amunicję dla Abisynji, przyrzeczenie swe 
cofnął. Włosi więc pospiesznom swem działa- 
niem sami przyczynili się do tego, że jeńców 
dotychczas Menelik nie wypuścił. Referat swój 


odczyt znanego podróżnika afcykakskiego dra 
Holuba, odbył się dnia 2. b. m. w sali resuray. 
Prelegont odczytem swoim bardzo nieliczną dru- 


skiego wyraziło jednomyślnie p. Jędrzejowiczowi wo- 
tum zaufania. 
G:licyjscy wychodżcy w południowej Ame- 


pady dawniejsze od lat czterech 
rzyły. Środek jednak skuteczny 
głowy nerwowy, a stosować go 


już się nie powtó- 
jest tylko na ból 
nie należy bez po- 


vu I 


3 ; 7 4 : : : przedniej porady lekarskiej. k 
tencji swych rodaków w granicach tego pań- „J | żynę, która pospieszyła do resursy, zajął ogrom- | ryce. Dnia 14. sierpnia przybyło do Montevideo a 
Sk > prawdziwego współczucia dla swych przedłożył ka. Makary także kard. Rampolli. nie, czego najlepszym dowodem jest ten fakt, że | około 15 galicyjskich wychodźców z okolic Skałatu | © Co sią „ dzieje na pocztach serbskich? Od z 
współwyznawców i tamtejszych ludów chrześcjań- publiczność z podziwienia godną uwagą słuchała | i Zbaraża. Przybysze, okryci łachmanami i pozba- EC A gazy ik PH w A p 
kich wogóle... d j przez 2'/, godziny opowiadania o Afryce i przy- | wieni zupełnie pieniędzy, znajdowali się w opłaka- | oblegany jest przez tłumy  intereseniów, którzy do- 

=) Tyle p. Stardza. Przytaczamy i jego głos Kor espondenc Gu godach tego podróżnika wśród czarnych. Nie- | nem położ niu. Z trudnością tylko udało się austrja- 4 magają się wypłaty przekazów pocztowych. Jedni - 


w sprawie Turcii, choćby z obowiąsku publicy- Sztokhoim 4. listopada. przyjemoe jednak wrażenie robiły pustki, jakiemi | ckiemu konsulowi wynaleść tymczasowe schronienie | proszą, inni krzyczą lnb „klną, ale to wszystko nic Ę 
stycznego, nie możemy jednak niezauważyć, że | (Spór o biegun północny. — Ochotnicy do wyprawy An- sala rosursy świeciła — zaledwie może 40 osób ; dla nieszczęśliwych. Z wiadomości, * nadeszłych do | nie pomaga, gdyż w kasie nie ma pieniędzy na wy- p 
p. Stardzy szło widocznie — a bodaj nawet czy | dree'go. — Tłumaczenia z literatury polskiej na język | się zebrało. A szkoda !.. Wiednia, przytaozają dzienniki następujące szczegóły : | płatę przekazów, a pieniądze wypłacone przez na- 7 
nie wyłącznie — o to, ażaby zwrócić uwagę | szwedzki. — Poeta dekadent. — Fotografje amatorsk e). Dr. Holub darował gimnazjam stryjskiemu | Wychodźey ci chcieli właściwie dotrzeć do Parany, | dawców rząd sabrał na bieżące wydatki. Wiele osób \ 


Europy na ewentualne pretensje Rumanji do ka- 


Stolióa Szwecji jaż wróciła do swego życia 


kilkanaście pięknych a rzadkich okazów ze zna- 
powszedniego. Ostatni turyści odjechali, gwar 


gdzie się znajduje mała kolenja polskich wyrobników. 


w ten sposób ponosi nieobliczalne szkody, a k lku 


wałka spuścizny po Turcji, zanim zaś przyjdzie 


wał drogę; wrócił się i wybrał inny wąwóz, alə 
s takim samym skutkiem, Noc już zapadła, gdy 
naresznie dotarł do wąwozu, który mu się wy- 
dawał znajomym. Znowu drapał się w górę po 
stromych skałach se swoim ciężarem. Ścieżka 
gubiła się w ciemnościach, gdyż księżyc jeszcze 
nie zeszedł, a Jeffarson potknął się kilka razy o 
pnie i kamienie; myśl jednak, że z każdym 
krokiem zbliża się do swej drogiej Łucji, pądziła 
go bəz wytchnienia naprzód; niósł zresztą z sobą 
dosyć zapasu żywności, która powinna była im 
wystarczyć na cały czas ucieczki. Stanąwszy na 
górze, zinważył ku swej radości, że nie znaj- 
duje się w zbytniej odległości od miejsca, w któ- 
rem pozostawił Ferriera z córką; już pomimo 
ciemności rozpoznawał szczyty, strzegące woj- 
ścia do wąwozu. Przez pięć godzin prawie błą- 
dził po górach — s jakiemż: utęsknieniem mu- 
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TRPICIEL HORMONÓW. 


Historja kryminalna. 
GONANA DOYLE. 


Część druga. 
W krainie świętych. 


(Ciąg dalszy ) 


Kilka mil posawzł się tak naprzód z wą- 
wozu do wąwozu nia natknąwszy Się nigdsio 
na zwierza, chociaż po wielu TES poaa, 
iġ ni iedzi szą się snajdowa w „| dat i F i ' 
Już AK 50 kiN edanen na azu- pigli pasekiwać jego powini Aby zyj a; 
kania powracać s niczem, gdy ku swej radości, | 102 0 SZCZĘ RE razuliacie wycieczki, zawoła 
na wystającej skale, kslkaset stóp ponad sobą, ' głośno: nhalloh! . Nadsłachiwał potem, czy a 
spostrzegł głowę dzikiej owcy górskiej, odezwie się odpowiedź, napróżno jednak, kilka- 


która ię : 
- ; : sach: ko krotne tylko echo odbijało się po górach; zro- 
stadami przemieszkuja w tych Kosch aDayDko sztą wszystko było cicho. Zawołał raz jeszcze 


ił si jemi o drzewo, ce- Josz 
rzucił się na siemię, oparł bro ; silniej, ale nie odezwał się nawet najlżejszy 


i i ia. Zwi ko- 
nabaitugo intareizois ida? ogna CEA nsć okrzyk z ukochanych ust. Owładnięty nieokre- 


i i chwil d 
EC Elsa i > m dh ślonym strachem, rzucił ciężko zdobytą zdobycz 
dokąd spiesznie za niem podążył Jefferson. Za- na ziemię i pobiegł szybko naprzód. 
Teraz skręcił obok skały, a przed nim znaj- 


o sobą całą zdobycz było rzeczą niemo- r À 
a" itae lE musiał F zadowolić odcięciem | dował się placyk, na którym rozpalił ogień 
jednego uda, które sobie zarzucił na ramię. Tliła się kupka popiołu, ale drzewa nie dołożo- 

Bszzwłocsnie zabrał się do powrotu — nie | no i płomień zgasł. Dokoła panowała grobowa 
była to jednak rzecz łatwa. Wieczór zapadał, | cisza. Obawa jego zamieniła się w pewność; ni- 
gdzie dokoła nie było żywej istoty — konie, 


jepewnym zmroku trudno się było zorjento: : 9 
RZ Aia dsliny prowadziło wiele wąwozów, | dziowczynę, Ferrier wszystko zniknęło bez bla- 
Baudzo do siebie i ładsąco podobnych. Z tradem | da. „Nieszczęście musiało się wydarzyć nsgle 
i sniszczyło wszystkich. 


wdrapał sie Jeff:rson do jednego z nich, gdy ć y 4 M 
prsad poba ujrsał nagle potok, który mu tamo- $ Zmięssany i oszołomiony tym ciężkim coio- 


| 


nych swoich zbiorów afrykańskich. 


gəm losu, który go dotknął tak niespodzianie, 
oparł się Jefferson na broni, gdyż inaczej byłby 
padł na ziemię. Prędko jeduak zapanował nad 
tym napadem słabości, gdyż z natury swej był 


człowiekiem czynu. Drżącą ręką wyciągnął z po- ; 


piołu żarzący się jeszczo kawałek drzawa, ros- 
dmachał go, sż buchnął płomień i przy pomocy 
takiej pochodni zbadał miejsce. Ziemia była na 


wszystkie strony stratowana kopytami końskie- | 


mi, dowód, żv zbiegów napadła znaczna czóre- 


da jeśdzców, którzy, jak to zdawały się wskazy- | 


wać ślady, udali się w kierunku miasta nad 
jeziorem ŚSłonem Czy ojciec i córka wpedli 
w ich ręce? Czy ich powleczono z sobą ? Jeftar- 
son mógł tak sądzić początkowo, nagle jednak 
drgoął, a krow zastygła mu w żyłach. Trochę 
z boku od obozowiska spostrzegł świeżo narza- 
coną kupkę czerwoaawej ziemi, której tam przed- 
tem z wszelką pewnością nie było. Czyż tam 
kopano grób? — Młody strzelec przystąpił bli- 
żej — w ziemi tkwił kij, na którym przytwi*r- 
dzony był kawałek papieru. Znajdował się na 
nim napis krótki, ale wymowny : 


„John Ferrier 
z miasta nad jeziorem Słonem 
zmarł d. 4. sierpnia 1860 r.“ 


Ten dzielny starzec, którego przed kilka 
godzinami zostawił w pełni życia i sił, nie żył 
zatem, a to był cały jego nagrobek. Jefferson 
dzikim wzrokiem szukał drugiego nagrobka, nie 
mógł go jednak nigdzie zaaleść, Potwory mū- 
sieli Łucję uwieść z sobą, aby ją oddać synowi 
starszego z ladu; miała spełnić przeznaczony 
jej los i pójść jako jego żona do jego haremu. 
Gdy Jefferson poznał, jak jest zupełnie bezsil 
nym i tego losu od niej odwrócić nie może, za- 


zdrościł w pierwszej chwili Ferrierowi, który | 


' go. Jego silna wola, nieustanne pragnienie ozy- 


W Genui oddali pieniądze jakiemuś ajentowi, który f kupców jest bliskich bankructwa. 


Dy. BSA = 1* 
tam pod ziemią spał cichym snem śmierci. Nie į uszu jego tętent kopyt końskich i wnet nadje- 
dłago jednak oddawał się ponurej rozpaczy. Je- | chał jeździec. Jefferson znał tego człowieka, był 
żeli już nio innego ma nie pozostawało, to przy- | to Mormon Cewper, któromu dawniej oddał nie- 
najmniej mógł życie swoje poświęcić zemócoie. jedną przysługę; mógł się spodziewać, iż od nie 
Podczas gdy tak s osłupiałym wzrokiem | 60 dowie się czegoś o losie Łucji. 
stał i patrzył w popiół, poczuł, że jego ból Mormon spojrzał najpierw na Jeffarsona, 
nie ukoi się dotąd, dopóki własną ręką nie | jakby swoim własnym oczom nie wierzył, gdy 
znajdzie zadośćuczynienia na wrogach. ten zastąpił mu drogę i wymienił swoje nazwisko. 
Obok niezmordowanej cierpliwości i wytrwa- | I któżby w tym zdziczałym i obszarpanym wę- 
łości w charakterze Jeffersona leżsła jeszcze | drowcu, z temi dziko toczącemi się dokoła oczy- 
i niepohzumowana żądza zemsty, której może na- | ma i bladą twarzą, poznał tego dawniej tak 
uczył się od Iodjan, a żył wśród nich tak dła- | przystojnego młodego strzelca? Skoro Cowper 
poznał Jeffersona, przeraził się gwałtownie. 


nu, miały być odtąd skierowane tylko ku jedne- 
mu celowi — takiem było jego silne postano- 
wienie. Z bladą, zzciętą miną powrócił do tego 
miajsoa, w którem pozostawił swoją zdobycz my- 
śliwską, rozpalił potem ogień i przygotował so- 
bie żywność na następnych kilka dni. Potem 
udał się w drogę, nie bacząc na swoje zmęcze- 
nie, aby odsznkać w górach ślady dusicieli. 


— Czyście oszaleli, że się ośmielacie przycko - 
dzić tutaj? — zawołał —Gdyby mnie spostrzeżono 
na rozmowie z wami, moja własne życie znajdo- 
wałoby się w niebezpieczeństwie. Czyż nie wie- 
cie, że „ówięta rada czterech“ wydała rozkaz 
uwięzienia was, ponieważ pomagaliście F'errierom 
do ucieczki ? 


— Nie obawiam się ani łotrów, ani ich roz 
kazu — zawołał Jefferson oburzony. — Cowper, 
— ciągnął dalej, panując nad swojem wszrusze 
niem — byliśmy zawsze przyjaciółmi, na wszy- 
stko, co wam jest drogiem, zaklinam was, 
odpowiedzcie mi na jedno pytanie. Na miłość 
Boską, nie odmawiajcie mi tej prośby. 


Przez pięć dni wędrował, raniąc sobie co 
chwila nogi o skały i ciernie, przez te same ja- 
ry i wąwozy, które przebywał przed niedawnym 
czasem. Z zapadnięciem nocy kładł się pod ska- 
łą, aby wypocząć przez kilka godzin, a skoro 
tylko świtał poranek, rozpoczynał wędrówkę 
na nowo. 

-- (o chcecie wiedzieć ? — zapytał Mormon 
oglądając się trwożliwie dokoła — mówcie prędko, 
tu ma wssystko oczy i uszy, tak skały, jak 
drzewa. 


— (o się stało s Lucy Ferrier? 


Gdy szóstego dnia znużony i zmęczony sta- 
nął w Orlim wąwozie, z którego rozpoczęła się 
ich nieszczęsna ucieczka, ujrzał leżące u swych 
stóp „miasto świętych". W bezsilnym gniewie 
zagroził pięścią miejscu pobytu zbrodniarzy. Ale... 
co to miało oznaczać? — Na głównych ulicach 
spostrzegł powiewające chorągwie z dachów, a 
domy odkńwiętnie przybrane. Gdy myślał nad 
tem, starając się odgadnąć przyczynę; doszadł ; 


(Ciąg dalszy nastąpi). 


-Inan vinzzanon zai kazan 
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Mianowania. Prezydent sądu krajcwego wyższe, 
go w Krakowie zamianował Józefa Tobiczyka prakty 
kantem rachunkowym w sądzie krajowym wyższym. 

Raut onegdajszy na cześć pani Marji Konopni- 
ckiej zgromadził w salonach Koła literacko artysty- 
cznego ámietankę naszej inteligencji; na ożywionej 
rozmowie, urozmaiconej produkcjami artystycznemi, 
spędzono czas bardzo przyjemnie, a wszyscy wynieś i 
z rautu bez wątpienia miłe wspomnienie. 

Zmiany w magistracie. W zarządzie departa- 


mentów magistratu lwowse*"o zajdą z dniem 1. 
stycznia 1897 znaczne zmisz Departament III. (bn- 
downiczy), którym dotyck „ussądzał radca Ce- 
twiński, obejmuje r. Tyberjusz iobgarski. De- 
partameat IV. (wojzk-wy) obejmrje po r. Nowa- 
kowskim rałea Stanisław Oetwiński; depar- 
tament V. przemysłus, «"ejmuje po star. rad. 
Strzeibieckim r. Karol Ja: ubowski; depart. VII. 


(podatkowy) obejmuje po r. Hobgarskim p r. Wła- 
dysław Nowakowski depart. VIII. (oświata) 


-sam WA | 


, Dziś w poniedziałek po 


obejmuje po r. Jakubow=x:». starszy radca Kazimierz ; 


Strzelbieki. Dopariowom. I (finansowy) II. (adm. 
niestałych dochodów) VI. (sprawy dobroczyn. pubł ) 
i IX. (sanitarne i targowe) zostają i nadal pod kie- 
rownietwem dotychczasowych szefów. 

wio: wiekowy jubileusz seminarjów nauczy- 
cielskich w Galicji, 
czycielskie obu seminarjów lwowskich odbędzie się 
w dniach 19, 20. i 21. listopada br. Z obchodam 
tym połączony będzie pierwszy zjazd nauczycieli ge- 
minarjal ych, Program obchodu jest następujący: 
Dnia 19. bm o godz. 8. wieczorem zebranie towa- 
rzyskie i powitanie przybyłych goś:i w sali gimna- 
stycznej im. Staszica. W piątek doia 20 bm. o godz, 
9 rano uroczyste nabożeństwo w katedrze ormjańskiej, 
0 godz. 12 w południe publiczny obchód jnbilenszo- 
wy i pierwsze posiedzenie zjazdu w sali ratnszowej; 
po południu o godz. 4 posiedzenia sekcyjne. W so- 
botę dnia 21. bm. o godz. 8 rano nabożeństwo ża- 
łobne w kościele PP. Benedyktynek za dusze zmar- 
łych nauczycieli i nanczycięlki seminarjów ; o godz. 
9 rano posiedzenie sekcyjne; o godz. 4 po poład iu 
drugie jubileuszowa posiedzenie w sali ratuszowej, 
Po posiedzeniu wspólna uczta. 

Telejrafowanie rysunków. E'ison zapewniał “ 
niedawno jednego ze sprawozdawców pism amery- 
kańskich, że wynalazł sposób przenoszenia całych 
rysunków po drucie telegrafi znym na wszelkie od 
ległości. Ku temu celowi posługuje się telegrafem 
autograficznym t. zw. „pantelegrafem*, który, jak 
wiadomo, jest dawniejszym już wynalazkiem Czeselli. 
Edison — wedle słów własnych — ulepszył tea 
system i doprowadził już do tego, ża może każdy 
rysunek lub szkic w drodze telegraficznej na do- 
wolną odległość przesłać. W tym celu nawija ów 
rysunek na cylinder, przytwierdzony do aparatu, 
naciska guzik i w tej samej chwili, gdy maszyna 
sią obróci, rysunek jest na swem miejscu przezna- 
czenia już reprednkowany. Nowy tea wynalazek 
Edisona został już przezeń wypróbowany i okazał się 
kompletnie praktycznym, obecnie zaś idzie mu jeszcze 
o zmniejszenie objętości aparatu, sby w danym 
razie można go nosić przy sobie w kieszeni. Owoż 
Elison zapewnia, że do kcńca stycznia 1897 i z tem 
się upora i aparat znajdzie się na wystawach 
sklepowych. 

Hr. Lew Tołstoj — 
szą z Petersburga rzą uurski 
zbieraniem materjału, który ma 
gnania hr. Tołstoja z granie Roeji. 
bezpieczeństwo w tem, że Tołstoj występuje jako 
nieustraszony pionier w obronie wolności religji, 
jako jawny obruńca sekty i ostry przeciwnik wszel- 
kich gwałtów rządowych; słowem tak nie postępo- 
wał dotychczas jeszcze żaden Rosjanin! W końcu 
roku ubiegłego ogłos.ł Tołstoj w Tumesie artykuł — 
streszozony przez nasz Dziennik swego czasu — o 
„prześladowaniu ohrześcjan w Rosji w roku 1895”, 
w którym bezwzględnie potępiał postępowanie rządu. 
Ssło tu o znęcanie się gubernatora nad sektą t. zw. 
„duchoborceów” naukazie. Artykuł ten był? po- 


wygnañcom! Jak dono- 
jest obecnie zajęty 
posłużyć do wy- 
Rząd widzi nie- 
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AL"SZE PETERSBU URSKIE 
męskie, damskie i dziecięce 
fakryczaych 


STANISŁAW GABRIEL 


we Lwcwie, E w" TEE „202 di Lacka ki md Ealicki ? 


sprzedaje po tsei 


K“ 


urządzony przez grono nat- , 


wodem oburzenia w synodzie, a według pojęć rosyj- 
skich to samo wystarcza do potępienia hrabiego. 
Ale i władza świecka czuła się tem  dotkniętą... 
i przemyśliwa nad pozbyciem się Tołstoja z Rosji. 
u > m 


w Zgromadźenie tygodniowe Tow. politechn- 


wieczorem (Rynek i. 30). Na porządku dziennym 
wykład dr. Ludwika Silbersteina: „Teorja molekn- 
larna t. sw. przewodników 1. klasy.“ 

* W Czytelni katolickiej we wtorek d. 17. bm. 
będzie mónił ka. Szczęsny Malarski o „Wieczorach 
nad Lemanem* ks. Marjana Morawskiego Początek 
pogadanki o godz. 7. wieczorem. Wstęp wolny dla 
członków Czytelni i panów przez nich wprowa- 
dzonych. 


Wiad amosci Liter ACKi8 Lar.VSIVCZN. 

Repertoar teatralny. W teatrze hr. Skarbka: 
raz drugi „Łotrzyca*, 
k:medja w 5 aktach Kazimierza Zalewskiego ; jutre we 
wtorek po raz pierwszy „Czarodziej z ned Nilu“, 
opera komiczna w 3 aktach Henryka B. Smitha, 
muzyka Wiktora Herberta; w śrcdę i we czwartek 
„Czarodziej z ned Nilu“. 

Spartanka, ballada Gwidona Pogonowskiego, 
wyszła z druku jako deklamacja z towarzyszeniem 
fortepianu. Muzyka ułożona przez prof. Marjana Si- 
gnio nadaje się nietylko jako akompanjament do de- 
klamacji, ale może być traktowana jako utwór forte- 
pianowy. Do nabycia we wszystkich księgarniach 
we Lwowie i na prowincji. 

Henryk Sismiradzki — jak donosz: 
— powrócił już z wilegiatury z « «1 Mar- 
cello pod Pistoją, gdzie z rodziną s*' = «ił lato, 
do Rzymu Obe nie pracuje ou mau  :ulktu cbrazam 
p. t „Neron“, który w szczegółach wyksnzza. 

Nowe dzisło Lombrosa. Z Turynu douoszą. że 
prof. Lombroso pracuje obecnie nad nowem dzie- 
łem, które się zwaś będzie Z( Santo („Święty*). a 
traktować ma naukowo o życiu tych świętych, którzy 
odznaczali się osobliwym ascetyzmem lub misty- 
cyzmem. 

Rewelacja B'smarcka, które jak wiadomo, 
przychodzą w tych duiach pod obrady parlamentu 
niemieckiego, doszekały się uwieczniepia w nr. 22 
Smigwsa z d. 15. bm., a przyznać to trzeba, „złoty 
gmach zasług“ żelaznego Kksięsia został nazwany 


z Rzymu 


* muje skutki swego postępku, 


DZIENNIK POLSKI z dnia 10. Listopada 1806 r. 


Rónning nie widzi powodu mae ia własnego życia 
dlatego, że tamten jest łotrem, a jeśli „żaden czło- 
wiek honorowy nie będzie z nim obcował dlatego, że 
łotra takiego skarcił, to on — Rónning — przyj” 
choć ich nie rozumie. 


ł Z oburzeniem odrzuca także propozycję sekundanta- 
cznego odbędzie się w środę d. 17. bm. o godz. 7. | oficera, który przychodzi błagać go literalnie, żeby 


* wać bądź to dla 


właściwem mianem. Numer cały odznacza się jak | 


zwykle ciętym humorem i dowcipem, nie pominięto 
Żadnej z tak zwanych „palących kwestyj.* Z korespon- 
dencyj prowincjonalnych zwraca na siebie uwagę list 
z Sanoka, w którym autor z gryzącą satyrą omawia 
owację powyborczą. Numer ilustrowany jest świetnym 
ołówkiem Brunona. 

Kwestja pojsdynku jest tematem najnowszej 
sztuki pt. „Freiwild* (Zwierzyna), naplsanej przez 
Artura Schnitzłera, którego sztuka p. t. „Miłostka* 
cieszyła się wielkiem powodzenie.n na naszej scenie. 
„Freiwild* wystawił w tych dniach berliński Deu- 
taches Theater. Treść satuki jest następująca : 
łej miejscowości kąpielowej pod Wiedniem towaray- 
stwo ofizerów i gigerlów skupia się dokoła aktorek 


W ma; 720 zł., na paszą 5'50 do 585 zł, owies 5'85 do 6'30 zł. 


się zgodził na pojedynek, i zapewnia, iż przeciwnik 
krzywdy mu nie zrobi. Watrętną wzdaje się Róanin- 
gowi ta komedja dla uratowania honoru oficerskiego, 
a jeśli porucznik taki zhańbioay Żyć nie może, to 
tylko szał j fałszywe pojęcie honoru będzie powodem 
jego śmierci. Przyjaciel Rónninga usiłuje go nakłonić, 
by opuścił miejscowość, albowiem Życiu jego grozi 
niebezpieczeństwo, a całe towarzystwo stanęło po 
stronie oficera. — Róaning chciał wprawdzie wyje- 
chać, ale teraz pozostanie, bo usiekać nie myśli. Nie 
pomagaią prośby artystki, która go kocha i z którą 
wkrótce ma się ożen.ć. Niebawem Rónniog spotyka 
się z obrażonym oficerem, i gdy na trzykrotne zapy- 
tanie tego ostatniego, ozy będzie się z nim bił, od- 
powiada nakoniec: „Zejdź mi pan z drogi“ — oficer 
strzela do niego i zabija go na miejscu. „Z wierzyną“ 
zatem jest w świecie naszym ten, kto nie chce przy- 
jąć pojedynku — wolno ìo niego strzelać i zabijać go. 
Sztuka jest zdaniem krytyki miejscowej, niesłychanie 
zajmującą i nader zręcznie napisana. 

AA AA pn" ae] 


Gospodarstwa, handel i przemysł. 


Dyrekcja kolai państwowych donosi: Ogłoszenie 
ministerstwa kolejowego z dnia 24, października 1898 r. 
1. 4 O1/IIL w spraw ie przekazania dyrekcjom kolei państ v, 
agand dntyczących przyznawania taryfy wyjątkowej dla 
materjałów budowlanych. 


Z dniem 15. listopada 1896 roku prZydzielone zo- 
staną dyrekejcm kolci państw. agendy dotyczące przyzna- 
wania taryf wyjątkowych zawartych w lokalnej taryfia 
towarowej austr. kolei paźstw. tudzież kolei prywatnych 
zostających w zarządzie państwa dla przewozu nadanych 
na jeden list przewozawy w ilości eo najmniej 500 kg. 

a) materj łów budowlanych jskoteż urządzeń fabry- 
cznych przeznaczonych bądź to dla mających się budo- 
rezszerzenia istniejących już zakładów 
przemysłowych, nie wyłączając domów mieszkalnych dla 
urzędników i robotników. 

b) matsrjałów budowlanych przeznaczonych do 
zakładania torów kolejowych dla celów  leśnietwa i 

Ud powyższego terminu nileży przeto wnosić wszelkie 
podania odnosząga się do tych taryi wyjątkowych, a to 
tak o przyznanie tskowych, jax i zmianą już zgłoszonych, 
lub też o zgłoszenie nowych transportów prolongat} 


U a so : B è 
przyznanego już zniżenia i zwrotu różnicy przewoźnego , 


| 
| 


trupy miejscowej, która stanowią dła nith upragnio- ! 


ną „wierzynę*. Jedna tylko odpycha wszelkie zbli- 
żenie się elegantów, nie przyjmuje żadnych zaproszeń 
na kolację i żyje tylko dla sztuki, ku oburzeniu dy- 
rektora, wielce zadowolonego z poparcia, okazy wanego 


' wony —*— do 


przez oficerów innym artystkom. Jeden z poruczników , 


wszakże zagiął parol na oporną dziowczynę i założył 
się w kawiarni z kolegami, że ją namówi na kolację. 
Powraca jedaak z odmową i rozdrażniony, wszczyna , 
sprzeczkę z Pawłem. Röıningem, przyjacielem i wiel- 
bic.elem owej artystki, którego „uśmiech* go roz- 
gniewał. W toku sprzeczki oficer rzuca podejrzenie 
na artystkę i zostaje przez Rónninga apoliczkowany. 
Oficor przysyła mu sekuadantów, lecz Rósning poje- 
dynku nie przyjmuje. „Postąpił jak  nikozemnik, 
skarciłem go należycie i rzecz skończona”, odpowiada. 
Napróżno nakłaniają go Wszyscy, nawet najlepszy 
przyjaciel, do odstąpienia od tego postanowienia. 


dania 


3. 
E E a e 


Doniesienia rozmaite 


po 1'|, eenta od wyrazu 


A pteka w Grzybowie poszukuje magi- 


ŻA stra farma ji z pięciel 
THT) pięcieleeiam. 869 osike" 


Wa: pr z pireelg frontową pod badi- 
węwpięknom i zdrowem połvż:n u 
do e Bliższa wiadomość ulica 
Mochnaekiego 27. 


peszazuja rutynowanego nauczy. 
ciela do konweraseji niemieckioj. 
Wiadomość: Biuro Gazet Ols ewsziego, 
w. Kilińskiego 2. 868 


RZA O M 
WACHLARZ. 


z piór, koronek, gazy, 
kretu, kości słoniowej, fania 
zyjne, Mignon od 1 50. Wechla 
rze do naprawy i firzowsbia 
przyjmujemy. Karnciy “o wa 
chlarzy od 40 e. 


Eski | smik 


Lwów. plic Mariacni I. 8 
(róg H<tmańskie:). 


Nikt nie będzie ł; sym i nikomu włosy wypadać nis będą kto użyje 


Wody 1 Oljen ks. Sebastjana Knajpy: 


orzelnik, 
Bady. Orzechowski, Buzk. 


Drobne « ogloszenia. 


Dnie ER: żonaty, 
dzieci, obecnie bez miejsc, nie ma 
żadnego apos.bu de życia i ginie z nie- 
Uprasza o łsakawe wsparcie; 
datki przyjmuje Administracja „Dzien- 
nita P.l kiego“. 


Mieszkania i sklepy 


po 1 concio od wyrazu. 


0% wić lakal na 
. aty6+nia do naiję'ii. Rynsk l 26| 
PA, a a 


sz 200 


kanarków Z Eoi 
przywiozłem. 
O liczne odwiedziny uprasza 


Christosh Sondermann 


z Nenerderfu 


W HOTELU GUTTMANNA 
ul. Karcia Ludwika. 
iini ZówE i”. 


EN TE O OE W O O RC PWRC S 
Płótoa czysto laini:e, Chustki ao nosa, Blelnę siew a Koza, czat, Cantons v 


i wszelką gotową Bieliznę, Pończochy, Skarepiki -= 


Redaktor Pipatti ála Krajowi. 


=l 40, lak 20 m.. 


pszenicy itd. 4'j, 


kawaler, poszukn,e po” 
885 


ojsiec dw ojg-| 


C. k. aprzywil. 


magazyn od 
polecaja 


zwłaszcza 


szkło zwierciadłowa 


|| ~ = 


—— | wę 


* nisterstwa obrony krajowej, 


FABRYKA SZKŁA 


taforego i zwierciadłowego 
KUPFER & GLASER 


Lwów, ul. Kasimiercsowska l. 28, | 


swe najlepsze wyroby krajowa 


Hzzła w taflach 


we wszystkich jakościach i rozmiarzeh 


szyby  siinowe (belgijskie) 
SZKŁO DACHOWE 


kolorowe, matowe i w desenie. 


jak lnsira w ramach itp. 
Ogzklenia nowych budewli, jakoteż 
eszklenia artystyczne i ołowiem, wy- 
konują pod gwaraneją najstaranniej. 

Kit i djamenty do rzuięcia szkła. 


"rm. 


do tej dyrekcji kolei państwowych w której okręgu znaj- 
duje się stacje przy której leży odnośny zakład przem., 
a wzgiędnie odnośny ter dowozowy. 

Kraków 13. listopada. Nv dzisiejszym targu zbożowym 
na Kleparzu p'scono za nową pszenicę: białą od 9:90 
do 8'40, czerwoną 785 do 840 zł, żółtą 4:85 do 835 zł., 
żyto 6:65 do 695 zł, jęczmień browarny 620 do 


zł, pszenica nowa —— do 
—— zł, żyto nowe do == zł, wykę —— 
do —— zł, rzepak 11: — do 14— sł, konicz czer- 
zł, biały —=—— do —'— zł 


owies nowy — — do —* — 


Wszystko za 100 kilogr. 

Zakaz przywozu świń. Do Wiednia nadeszia onegdaj 
telegraficzna wiadomość, iż rząd niemiecki zamierza wy- 
dać na stałe zakaz przywozu do Niemiee świń z Auatrji 


i Rosji 
npma 


; Rada państwa. 


(Telegramy „Dziennika Polskisgo".) 
Wiedeń 15. listopada. (Z komisji budżetowej ) 
Na wczorajszem posiedzeniu załatwiono etat mi- 
przyczem p. Ko- 
złowski domageł się pielęgnowania ducha re- 
ligijoego w armji i pomaożenia kapelanów. Dalej 
żądał przy dostawach wojskowych wiekszego 

MEAR |. EET 


ł g'o- 


rolę | firmy 


Za darmo i ozłatnie 
rozsyła Fab yka tutek 


Dysnizego Kośniarskiego 
w Krakowie. 
Próbki prawdziwych francu- 
zkieh b.bułox do papierosów, | 
sky odróżnić od fałszywych, Warte zo- 
2050 baczyć. 


|] 9687 NOWO ZAŁOŻONY "239 


(Wau Swn F] a 


polsca 


KSIĘGARNIA POLSKA 


MDGUJD oma aja: A VIAGRA d 
WE LWOWIE Essencyu dla chiiste A MESRA na uagerskia losy premjowe z r. 1870 
| slac RzacjscHiia i Woda tusłetowa, ... 4 PIKDIRA $ po zł. 5 wraz ze stemplem. (Główna wygrana 150 000 zł. 
Tanie wydawnictwa Petersa, BOMAUA wp a. 2 - a VIAURA o JRE” DEE l 
Litelffa, Stelngrabera i innych plejekg 46... m.in A TIXORA na 3° losy austr. Zakładu kred. ziemsk. |. em. 
posiadamy zawsze w komplecie Puder ryzowy. à VIKGRA pe złr. 1.75 wraz ze stemplem. Główna wygrana 46.000 zł. 
na składzie. Kosmetyk.......... A iie Wydawnictwo gazety losowań „Nadzieja“; prenumerata 
Katalogi wysyłamy na roczna 1.7¢, na prewineji 1.80. 1821 17 


żądanie bezpłatnie. 


emme 


polscają najtaniej 


Jedyny środek (bez b'ag) przeciw wypadaniu I na porost Siek, 


"flaszka wody 50 ct, olejku 40 ct. 
M na piad g OWAE WSZYSIKIO mla i KU aly KS. LUW 


Papier 1 ANI osarisáskiei. 


PITER EA 1 SAE EEE AERES 1? 70 49 s 2 san aaa A 
(4jie8 ovsza-n 600 morgów z tega 150 "zer" 


lasu zdoluego do wyrębn do 4: rze- | 

Dług banku E£0.0uv0 złr. 
szenia liatowoe lub nstns pòdi adrevą: 
And: zejowski, Łyczzków 43. 


Wioska 


|822 morgi w tem lasu 185 m. do 

resztę 

pszenuą, inwentarzy doskonałych 50 i 

sztuk, budynki dobre, zasiare 36 k. 

mil z Krakowa 

do sprzedania za 45.000 zł. banku 
może być do 20.000 zł. 


Zgłoszenia w Błurze komis. infr. 
wi kj orskiego, Kraków, Grodzka 
2062 1— 


sas Najbardziej eleganckie æ | 


Ubiory mezkie i dziecięce 
po conach fabrycznych 
kupić można tylko u znanej 


Fratelli Goldenberg z Wiednia 


Lwów, ul. Sykstnska 1. 6. 


me [RORA 
kaka Pil 


37, Bour de Tie e 


uwzględniania drobnego em i bezpośre- 


dnich producentów rolnych. 

Następnie rozpoczęto dyskusję nad etatem 
ministerstwa handlu, którą jednak wkrótce przer- 
wano. 
-e 


iaiagramy . Dziannika Polskiego. 

Wiedeń 15 listododa. N. fr. Presse donosi 
ze Lwowa, iż tak stronnictwo ludowe jak i Ru- 
sini zamierzają postawić w se:mie wiele wnio- 
sków w kwestji wyborczej ordynacji sejmowej. 

Lond;n 15. listopada. Powszechną zwraca 
tutaj uwagę, iż wszyscy ambasadorowie mo- 
carstw zagranicznych wyjachali z Stambułu rze- 
komo na urlopy. Z faktem tym łączy przypu- 
suczenie, iż w tych dniach należy sią spodzie- 
wać wypadków na Wschodzie, które mogą za 
sobą pociągnąć poważne następstwa. 

Petersburg 15. listopada. W kołach dyplo- 
matycznych krąży pogłoska, iż Nielidow zosta- 
nie ministrem spraw wawnętrzaych, ale dopiero 
na wiosnę, ponieważ w tym czasie oczekiwane m 
jest wyjaśnienie się sytnacji w Tarcij. 

TELEGRL2IE GIEŁDOWY. 
Wiadań, dnia 14 listopada godz. — min. —. 


Akcje kred, 36425 Qal. obl. prop 9710 
Alpiny 84 75 Wied. ley =— 
Kredyty węg. 401 50 Akeja tytaa. 15450 
Auglobsanki 153:50 4*/. Poš. krai, 

Unjony 291— x 1693 97 10 
Ludwiki =— Elbatnala 274 — 
Nordbany =" Linderbuuk,  246— 
Lombardy 99 25 Renta zł. wag 122 20 
Losy tnreckie 49-50 Rankvere:cy 257 25 
Staatsbany 355 25 Wspólna rentap — — 


Cwarniowiec!ia 287— Rahis 128— 


Z izby hanclowej | przamysiawej. 
iuwów, 14, listopada 1696 r. 


i. Akcje za sztukę: Kolej gal. Karola Ludwika po 200 zł 
m. k. 21625 do 21935. Kolej Lwow.-Czern.-Jasy po 
200 zł. w. a. do 235'— w srebr. 289 —, Banku hipot, 
po 200 zł. w. a. I. emisji 384— do 390. Banku kred, 
galic. po 200 zł. w. a. e10'-- do Gacbarni w Rzo- 
szowie po 200 zł. w. 2. 200— do 408: --. Wabrysi wa- 
gonów w Sanoku przedtem Lipińskisgo po 500 kuron == 
460 zł. w. a. 250'-— do 360 —-. 

H. «listy zastawne za 100 zł.: 
w. a. wysosował. z 10% prem. 11020 do 1109). 
hipct. gêl. 43% w. a los. w 50 lai. 99:80 do 10050 
Banku nipot. gal. 44 w. a. losów w 60 lat. po 200 
xoroa 9670 de 9740. Banku krajowego 4% w. > 
los. w äl lat. LOG" 39 do 101'—. Banku krajowego 4% w. 


Banku nipot. gal. 5%, 
Banku 


u. los. w 57 lat. 9150 do Y8'20, Tow. kradyt. galic 
«iemsk. 4*f, (L emisja) 978) do 9650. Tow kredyt. 
zal. sicn. 4% los. w l'h iat. 9760 do 98:30. Tow. 


kredyt. gal. ziom, 4% los. w 56 latach 9740 do 9817, 
Mi. Ubligi za 100 sł.: UGaiie. funduszu propinacyjnego 
le w. a. 9749 do 28 10. Bukow., funduszu propinacyj- 
nego 5% w. a. 10450 do — —. Kom. Banku krajowego 
5% w. a JI, am. lUxż— do 10370. Komunalne Banku 
krajowego 4h% w. a. II. om. lu0'— do 10U'7%0. Pożyczek 
pięć 67) eir — Gldk=s a OO jące, kraj ||, 
—— da —-=, Pożyczki kraj. 40, W. a. z roku 
1891 9720 do 
100 zł. w. a. z roku icto 974830 do 98: — 
gminy miasta Lwowa Y7— co 9770. 

IW. Losy. Miasta Krakowa od 27 — do 29° —. Miasta 
Stanisławowa od 43'--- do —*—. 

V Monety. Dukat ces 5:68 do 5'13. Napo:eond'or 
od 950 do 96J. Wółimperjał 96) Rubie 
ros. srebrny 1'40— do 1'25:—. Rubel Tusz iw poierewy 
137.30 do 1:28.50 100 marek niem. 5580 do 59:10 
O O aa — 


NADESŁANE. 


Rękawiczki angielskie 
wełniane i skórzan? zimowe 


poleca : 


Marcin Müller 
plac Halieki 1. 14; 


Pożyuzki 4'je 


do —— 


NOWY WYNALAZEK 
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Š MA F ao 


: 
lą 
i 
AAR: ‘i l 
$ 


= 


M. bk 


M 47 Draksrni 


97 89 Pożyczki kraj. 4'j, pe 200 koron -= ' 


LALKI [ala 
DED eto 


Kauczyński i Obesski 
Lwów, ul. Karoia Ludwika I. 7. — Filja ul. Halicka I. 6. 


Cenniki na łaskawe żądanie gralis. 


Dom bankowy i kantor wymlany pod firmą: 


August Schellenberg 
Lwów, ulicą Karola Ludwika ficzba I, 
w pmeetu dyrekcji galie. Towzrząstwa kredytowego ziemskiego 


PROMES * 


do ciągnienia 14. listopada rog 


„Diiennika Polski ego“ 


| Bieliznę 


systemu dr. Jaegera w wielk im wyborze zolecają 


I koniak | Krzygzkowkii 


Lwów pl. Marjacki L 6. 


obok Hotelu francuskiego. 


Nd. Jonasz 
DOM BANKOWY I KANTOR WYMIANY 
we Lwowie, ulice Jagiellońska 1. 8, 
kupuje i sprzedaje wszelkie papiery ware- 
taońciowe, losy i monety go najkoczystnisj= 
szych cenach. 


Ubezpieezenie 


losów od straty przez wyiosowamie al pari. 


PROMESY 


do wszystkich ciągnień 
Zlecenia z prowincji wykonnje niozwłocznie bez doli- 
czenia jakiejkolwiek prowizji. 
Na los, zakupiony w tym kantorze, padła główna wy- 


grani w kwocie 50.000 zł. w. a. 


11 Odwóżniajcia prawdę od blagi I! 
dwa medale zasługi otrzymał S. W. Niemoliowski za 
wyrób znakomitych tntek nieklejonych ! — Takiem 
odznaczeniem żadna fnbryka tutek poszozycić się 
nie może, poleca się również tutki klejone z pra- 
wdziwej o papieru egipskiego. — Proszę „ądać tutek 

Niemojoewskiegol| Wszędzie do nabycia. 


| 
| Dr, Władysław Hojnacki 
| 
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tetarz chorób kobiecych 
b elew-asystent kliniki ginekolosiecnaj i lekarz kliniki 
chirurg nniw. Jagiel, b. lekarz szpitala ów Łazarza, 
kilkuletni lekarz Zakładu kąpielowego „Żegiestów , 
ordynuje od 3-5 (ubogim b»zpłatnie od s Lwów 
UL 1—50 


ulica Kopernika l 32. 


"7 Wszech nauk lekarskich 


Dr. „Albin Padalewsśxi 


b. lekarz na klinikach profesorów : Kapost' ego, Neumanna, 

| Fingera i Frischa we Wiednie, profesorów :  Lassara 

i Caspera w Berlinie i profasorów : Guyona i Fourniera 
w Paryżu. 


Spicjalista chorób skórnych, wenerycznych; 
| płciowych i narządu moczowego. 
w chorobach pęcherzow c" szczególniej 
w po 


Operator kamienia i nowotwor cherza. 


Ulica Akademicka nr. 3 wa Lwowie 
naprzeciw hotelu Głeorgoa, ord. cd 10--12 i od 3—5. 
Wyłącznie dla kabiet nd 2 —3. 


TEATR hr. SKARBKA. 
Dziś: 


KkOtrzyca 


komędja w 6 aktach Kszimierza Zalewskiego. 
OSOBY: 


Å- | RE az mR 


Jutro „Gzarodziej z nad Ńiuz opara kowiczęa 
w B aktach Hanryka B. Smitha. Mazyka 
Wiktora Herberta. 


e BEBE 


| Stanisław Bronisz „ Woleński 
Zygmunt Marzeński . Grabowieski 
Leon Pszeński + .  Chmieliński 
Grzemski > . Wysocki 

| Alfons Kaktus - . Walewski 

| Bolesław Aohnmettenkatz , . Feldman | 
Hrabia Ventini „  Kliszewski 
Keążę Adam Jednowski 
Miszko 2 Swaryczewski 
Paulina > . Stachowicz 
Janina i A . Bronikowska 
Józefa .  Ziraajer-Rapacka 
Marja è . . Głottowi 
Władka . p Czaplińska 
Pierwszy pan . .  Recheński 
Drugi pan . Kobryś 
Głościs, służba, fob otatiye — pemi dzieje się z» naszych 

$ ozasów 

j 

| 
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poleca magazyn 
pod firmą 


Rek załirzeniu 1863. 


Syn 


polecu 


a 
-Lwów 


W). 2751 EBP TW D RONERD HH 


A | JJ ili ulica Karola Ludwika 
liczba £, 


AP do nabycia w droguecji 


T. P.larskiego i Spółki 


Lwów — Hotel Georga. 


pod saia Franc: szka Katilar 


